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W iadom ości kraiowe.

O k ó l n i k  
C .  K.  R z ą dn  kr a iowego .

W z g l ę d e m  p łacenia  podatku spadkowego  od 
ob l igacyy  nie dzie lnych  i wymiaru tegoż p o 
datku od akcyy bankowych .

Mocą  dekretn wys ok i ey  Kancela ry i  nadwor-  
Dey z  dnia 98°  Maia  r.  b.  do l i czby  i 3 i l o  
ro z p o rz ą d z o n o  , że  i lośc i  podatku spadkowego  
od o b l ig a c y y ,  któro z p o w o d a  ich niedz ie lno-  
Ści iedną ohl igacyią w yr ó w n a ć  aię n ie  dadzą , 
p łacone  być  inaią pod ług  ku r io ,  iaki tnaią obl i-  
gacy ie  tego rodzaiu w ten cz as ,  kiedy p rzy pa 
da obowiązek płacenia podatkn spadkowego.

Da le y  rozpo rzą dze n ie m z dnia 2ogo  C z e r w 
ca r.  b.  do l i czby  1 9 3 8 3  wysoka nadworna Kan- 
celaryia  p o s ta n o w i ł a ,  i i  ahcyie b a n k o w e ,  za 
chodzące  z i akowey  spuścizny  do wymiaru p o
datku spa dko we go  rachowane  być  tnaią pod ług  
korsn , iaki miały- te  akcyie w czasie  zayścia po
winności  płacenia podatku s p a d k o w e g o ,  to iest 
W dnin śmierci  spadek zos tawia jącego .

Co do pu b l i czney  podaie  s ię w iadomości .  
W e  L w o w i e  cl. 26.  Paźdz ie rn ika  i 8a3.

(Podpisy).

—  Z  W iednia d. 1 2 .  L isto p a d a . —
N a  mocy nay w y ż s z eg o  rozporządzen ia  

^dz. igł  d w ó r  nasz dnia dz i s i ey sze go  na szesć 
n iedzie l  żałobę  po . L u d w i k u  J e r z y m  Karolu 
■Cięciu H e s s e o - D a r i n s t a d z h i m  wuiu  N .  
Cesarzowey ,  i po ciotce  teyże,  Kala ' rzynie ^ma-  
|ii Krys tynie Lud  w ice X i ę ż u i c z c e  B a d e ń s k i e y  
1 H o c h b e r g s k i e y .  Ża łoba  odb yw ać  się b ę 
dzie  w następniącyin p o r z ą d k u :

P r z e z  p ie rw s ze  trzy  tygodnie  t. i .  od dnia 
dz i s i e y s /e co  aż  włączn ie  do 2go Grudnia p r z y 
od z ie j e  ża łobę  N N .  Cesar s two Ichinć C.  K.  tayui 
ftadcy,  Szam be l sn i  i Arcystolnicy  ze  szmelcowa-  
Ł®mi szpadami i sprzączkami .  W  trzech ostatnich 
*vRodniach t. i. od 3go  aż w ł ą c z n i e  do 23go  Grn-  

,,,a nosić  hędą ubiór  czarny ,  ale odmianne s zpa -  
y • sp r z ą c z k i ,  czasem dja odmiany mały uni- 
0 rm i krepą Da l e w e m  ramieniu,  lub pod ług 

l l opni na d we rn e y  żałoby,  n o s i ć  będą  żałobne 
**pady i sprzączki .

Nay iaśn ieysze  Pan ie  i dostoyne Damy Dwo -  
ro nosić będą pr z ez  p ie rw s ze  t rzy  tygodnie  
suknie z cza r ne go  g rod e luru  , czarne  ubrania 
na g ło wa ch  i ga rn itury z czarnemi  żałobnemi  
ozdobami ; a w ostatnich t rzech tygodniach te 
same s u k n i e , ub iory  na g ł o w ę  i ga rn itury z 
koronek lub b l o n d y n ó w ,  tudz ież p ra w d z i w e  
kleynoty.

KursWiedcnsł i  z dnia i3go Listopada: Obligacyio 
długu Stanu 6 procentowe w M. II 81 1/4. — Obli- 
gscyie na pożyetką do wygrania .przez losy z r. i8»o 
«a 10 ) /.li. M. "t 120 3f.\ — OŁligacyie na pożyczką'do 
wygriuia przez losy z r. rOzr e s  100 Zli .  M. Ił. 102
5/i(i. _  Certyfikaty na pożycz. 1  r . 18 3 1 za 100-flt K . ------
Itu rs na A u g s z b u r g  za 10 0  H o r .  B r . U so.
—  M oneta konwcncyyna za too , 349 y/8. A kcyie  
b acd ow e, iedna p o ę i ^ t j i  7-B. 51. B .

W  i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .  
Portugaliia i Brazyliia.

Kró l  wydał  wyro k  , mocą k tórego  adla p r z y 
wrócen ia  tpokoynośc i  n i  w y s p a c h  A z o r 
s k i c h ,  gdzie  zasady bezrządn  robią  wie lk i  n i e 
porządek* nakazał  poprzes tać  p roc es sów  r o z 
poczętych  z powodu  zdań po l i t ycznych .

L o r d  B e r e s f o r d  przyby ł  d.  l t .  P a i d z .  
na okręcie  P a r t h i a n  do L i z b o n y  i n i e 
z w ło c z n ie  pośpieszy ł  d o M a s r y ,  do Kró la  J e 
gomości .  W y l ą d o w a w s z y  otoczony  by ł  m nó 
s twem sztabowych i pod rzędnych  O f i c e r ó w ,  
k tórzy  dawniey  pod nim s łuży l i .

H i s z p a n i i  a.
G w i a z d a  z d. 2. b.  m. zawiera  nastę- 

pniące wiadomości  z H i s z p a n i i :
Król  wy iecha ł  d. 22  Paźdz i e r n ik a  z S e 

w i l l i  celem udania się do K a r m o n y ,  g d z i e  
stanął d. 2 4 . ;  dnia 23. by ł  w K o r d o w i e .

Donoszą  pod d. 28.  z.  111. z M a d r y t u :  
Król  J m ć  odprawi  sw ó y  uroczysty  wiazd do 
S to l i cy  dop iero d. 19 .  L is topada.  Zapewnia ią  
tu ,  że Rz ą d  ot rzymał  wiadomośc i  o poddania  
*ię tw ie rd zy  B a d a j o z .

Listy  z. S e w i l l i  zapewnia ią  i ed no z go d c i e ,  
że  B a ł l e s t e r o s  i w s zy scy  pod iego r o z k a 
zami zostawaiący J e n e r a ł o w i e  , wymazani  byd

aia na zawsze z l isty wo ysh ow ey .  
rn ■ _

Następu iący  Dul letyo p r z y w i ó z ł  nadzwy-  
czayny  go n i ec  do P a r y ż a :

X
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B  a d a  1 o n a lioło B a r c e l o n y  d. a5go 
Październ ika wieczorem .

Dnia 2Ągo podpi sano rozeya i  b ro n i .  Dnia  
a 5go  przy ię to  a rtykuły kapitulacyi .  Na leżą  do 
n iey  załogi  i tw ie rdze  H o s t a i r y c h u  i T a r -  
t  a g o n y .  AT i u a o ś w i a d c z y ł ,  że  K r ó l  H i s z 
pański  polegać  może na i ego  wie rnośc i  i p r z y 
chylności .  Nasz e  wo ysk o  zaymie  w pos iadłość 
ki lka inieysc wa ro wn yc h .  » N ie ch  źy ie  Król  I«

Gł ó w na  kwatera  by ła  d. 1 4- Paźdz iernika  
w  M a n z n n a r e s .

D z i e n n i h  r o z p r a w  zawiera  naitępuią-  
cy  n rz ę d o w y  a rtykuł  : » W y r o k  Rejenfcyi  : S e 
kre ta rz  Stanu , de p e sz ó w  , łaski  i sp r aw ied l i 
wośc i  pos ła ł  P r e z y d e n t o w i  R a d y  Kr ó ł e ws k i ey  
w y ro k  n i n i e y s z y ,  k tóry  Re je nc y ia  pod  d. £2gim 
W r z e ś n i a  w y d a ł a :  J W P a n i e !  Ze p su c i e  wk ra 
da i ące s ię w  prawid ła  moralności  podczas n ie 
s z c z ę ś l iw c y  epoki  rządu kons ty tucyyuego w z n ie 
c i ło  w  wysok im stopniu uwa gę  Pit jencyi  K r ó 
l e stwa staraiącey się temu złemu zapo b ie dz ,  
Ł l ó r eb y  wyniknąć mog ło pr z ez  n ie rozważną to- 
l erancyią .  Re je nc y ia  pos tanowiła p rze to  odno
w i ć  okó lnik  z d. 22 go  L nt ego ,  w którym Kró l  
P a o  nasz (k tórego  niech B ó g  wspiera! )  ogłos i ł  
środk i  zaradcze mogące  tym bezprawiom zapo- 
b ied z . a  Oto iast  treść  o w e g o  okoinika:  » W o -  
lą iest Kró la  J m e i ,  ażeby  rada starała się o za 
p ob ie że n i e  z go rsz en iu  wynikaiąceinn z pu b l i cz 
nych  w y s t ę p k ó w ,  iakiemi s ą ,  dow olne  r o z w o 
dy  i bezkarne  życ ie  m a ł ż o n k ó w ,  życ ie  w s p ó l 
ne  niektórych be zżennycb  o s ó b , zan ie db ywa 
nie  świąt  k o ś c ie l n y ch ,  gorsz ące  m o w y ,  c z e r 
n ienie  s łu g  kośoiola i n ieprzys toyne  z ach ow a
nie się w koście l e.  J K M o ś ć  zaos trzy ł  rozkaz  
w y d a n y  sędziom , ażeby  X i ę ż o m  i P ro bo sz cz om  
dopomagal i  w  oy cowsk icb  postanowieniach ty 
czących się p raw ob ycza j owych  i ul łumienia 
p ow sz ech ny ch  zgorszeń , co nie  tylko w y k o n y 
wa ć  maią napomnieniami  i poufałemi  prz es t ro 
gami ,  a le  nawet  pos tąpieniem sobie pod ług p r a 
w a  wzg lę dem  t y c h ,  k tórzy  s ię op o rc zy w ie  p o 
dobnym napomnieniom opie rać  będą.« Na n»y- 
w y ż s z y  rozkaz udzie lam J W P a n n  l ego  okólnika 
k tó ry  posz le sz  R a d z i e ,  ażeby  pot rzebne  w z g l ę 
dem n iego  poczyn i ł a  rozporządzenia .

W y r o k  Kró la  J inc i  wydany  z  S e w i l l i  
pod  d. l 8tyin Paździe rn ika  uchwal i ł ,  ażeby  da
no  uwo ln i en ie  wszystkim sierżantom, kapralom, 
muzykantom , i reinbaczora i s z e r e g o w y m , za 
branym w n iewolą  wo ienną  , i ażeby  po odda 
n ia  broni  i munduru wo lno  im by ło  p ow ró c ić  
do domów.  Z le c o n o  J e n er a ło m  Kapitanom po 
p r o w i n c y i a c b , ażeby  czu wa l i  nad ich pr zy sz ł em  
zachowaniem się.

G a z c i a M a d r y c h a  zawiera obszerne zda

nie  s p r a w y  podane  K r ó l o w i  J m c i  p r z ez  J e n e 
rała Kapitana Marynarki .  W ydzi ał  ten w bar 
dzo smutnym zuayduio s ię stanie.  W s z e lk ie  
i e go  zapasy zn i szczyl i  Ajenci  S ta nów , a ż o ł 
n i e rze  tak dalece  ze wszystk iego  są ogo ło cen i ,  
że  J e n e r a ł  I S o n t m o n t  z l i tości  ty lko pos ła ł  
iin 3ooo porcyi  , ażeby  czem pr żynaymniey  ze  
t r z y  dni ży ć  miel i .

G o n i e c  F r a n c u z k i  d o n o s i :  sMnrszałek 
L a u r y  s t o n  p rz y b y ł  d. i 6 g o  w  1 2 , 0 0 0  ludzi  
pod L e r y d ę ,  a w A l h a r a z  r o z ło ż y ł  sw o i ę  
g łó wn ą  kwaterę .  P o ł ą c z y ł y  się z nim-dywizyia  
d i i  r o 1 e s a i brygada T r o m e  na .  A r t y le ry i  
iego z łoż on ey  ze i 3/y dział  oczekiwano d. t ę g o .  
Z  P e r p i g n a n  wyr us zy ł  także do K a t a l o n i i  
cały  park a rty leryyny .  —  W  P e r p i g n a n  
d. 2/ygo zgromadz i  s ię p ie r w s z y  sąd wo ie nny  i 
będzie  sądzi ł  zb ie gó w Francuzk ich .  N a pr zó d  
przed  sąd ten stawieni  będą C a r e P d e  R o u e n  
s łużący w batal ionie obcych  i dway  zb ieg i  2Ógo 
l in i owe go  pu łku .«

P o  podpisaniu zawieszenia br on i  wyd a ł  
M i n a  pod d.  25tym Paźdz ie rn ika  O d e z w ę  na- 
Stępuiscą :

»iVlieszkańcy B a r c e l l o n y !  Niektórzy  o -  
błąkaDi-ludzie,  c o  do  n ieczynnośc i  znagleni  by dź  
mus ie l i ,  chc ie l i  on egday  za bu rzy ć  sp oh oy no śó  
nżywaiąc  ś r o d k ó w  n igdy  d o  d o b r e g o  n i eprowa-  
dzących .  W s z e l a k o  wsparty roz t rop noś c ią  ino-  
ią i charakteryzującą mnie stałością , w re s zc i e  
zu pe łn ie  p r z e k o n a n y ,  i rR mało ini s z ko d z i ć  m o 
gą , ochraniałem ich aż do  tey chw i l i  , d o p o -  
kąd n ieprzekona łem się o  po t rz eb ie  użycia 
w z g l ę d e m  nich ś r o d k ó w  os t rzeyszych  u p o w a ż 
n ionych  od  prawa , a do  k tórych dnia w c z o 
r a j s z e g o  udać  się musiałem.a

»L\'Iieszk.ińcy B a r c e l l o n y !  C ieszę  się * 
w a s ze g o  pos tępowania  i s p o dz ie w am  się , że  
mi zaufacie.  Tak i e  tu zachodzą  o k o l i c z n o ś c i , 
ż e  nawet  naymniey pr zen ik l iw y  d o w c i n  zgłę* 
b i ć  ie potrafi  ; mo i e  po s t ępo w an ie  b ę d z ie  się 
z  ni«mi  i z d o b r z e  zrozumianym interesem oy-  
c z y z n y  zg adza ło  ; w d z i ę c z n o ś ć  tnoia ku iniesz* 
ksncom tego  p ię kn ego  miasta, sarna p r ; episze 
mi s p o só b  po s tę po w an ia ,  k t ó r e g o ,  i eżel i  trze 
ba bę dz ie ,  uży i e  Af> wet z u szc ze rb k ie m dla same* 
mu sob ie  , po n ie w a ż  ko n i ec  koń cem wszys lk0 
iest z  i ikoine , o p r ó c z  c z y n n o ś c i ,  które na® 
r o z t r o p n o ś ć  podyktuje ,  a która,  iak d ług o  żyi?» 
za sbazó wk ę  s łuży ć  mi b ę d z i e .  Spoko yno śo i  > 
j edno śc i  i zaufania ku w ład zo m , l e g o  tylko 
was żądain i żądać b ę d ę ,  sami osądz i c i e  p ° z'  
n i ey  , c zy l i  w  leraźnieyszein p o ł o ż e n i u  w » s® 
w s p ó ło b y w a t e l  i Jenera ł  poprzes tał  sw o i ?  
świętszą w y k o n y w a ć  p o w i n n o ś ć . «

» E s p  o z  y M i na .*
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M i n a  kazał  nwi  j z i ć  Nacze ln ika  g ł ó w n e g o  
sztabu A l b a ,  i ednego  z nayzapa leńszych re -  
w o ł u c y i o n i s t ó w , pod burza jącego  lud i woysko .

Wielka Brytaniia i Irlandyia.
—  Z  L on dynu d. aĄ. P a źd ziern ika . —  

L o r d  N u g e n t  przed  opłynieniem z K a -  
d y x u  stara!  się z ap ew ni ć  wy iazd  czterem D e 
putowanym . A r g u e l l e s ,  G a l i a n o , C a l a t r a -  
w a i p u o d r e .  W y r o b i !  im paszporty i naiąl  
dwa  w o j en ne  o k r ę t y ,  które ich do G i b r a l t a 
r u  zawieść  miały , będąc p e w n y ,  iż uydą bacz 
ności  eskadry F r s n c u z k i e y , która całkiem za ję 
ta była poddaniem się K o d y x u .  A r g u e l l e s  
p rz ed  rozeyściem się S tanów  w n i ó s ł ,  aby po d 
p isały protestacyię : że  tylko ulegaiąo p rz em o
cy ro zw ię zu ią  się , ale obstaią p rzy  pe ł no mo c
nictwach swoich  wyn ika jących  z Kons tylucyi  , 
którą ty lko przemoc  obca obal i ła.  L e c z  w n i o 
sek i ego  nie Utrzyma! się.  Admirał  V a l d e s ,  
który  powier zo ną  miał  sobie obronę  K a d y s u ,  
nie  myślał  sz cz e rz e  o n i e y , gd yż  nawet  mają
cych do sw oi eg o  rozrządzenia  łodz i  dz ia łowych  
nie wys taw i ł  do obr on y  miasta , a miał do tego 
dosyć  czasu i n iedoświadczony  lud koniecznie  
t ego p ot rze bo wa ł .

■ F r a n c y i a .
M o n i t o r  z  d. 2ggo  Paźdz ie rn ika  za wi e 

ra K ró l .  roz por zą dze n ie  z dnia poprzedniczego ,  
•nocą k tórego  Marsza lek  V i c t o r  (by ły  M in i 
ster W o y n y )  mianowany został  Miui st rem S ta 
nu i Cz łonkiem R ad y  ta i emney.

T e n ż e  M o n i t o r  donosi  p o n i ż e y ,  że  n o 
wo  miano wany Min i s te r  W o y n y  , I laron d e D a- 
in a s po Mszy  d.  28. Pa ż dz .  z ł o ż y ł  p r z y s ię g ę  
W ręce  Króla .

N a  ten rok przypada  odno wien ie  piątey 
części  I / b y  D e p u t o w a n y c h ,  ogółem 86 o s ó b ,  
z  których 52  obiorą  na o b w od ow y ch  wyborach,  
a 34 na wybo rac h  Departamentowych.  T w i e r -  
d z ą , że  przed Marcem nie będ z ie  pos iedzeń  
Izby  De putowanych .

Kró l :  wyrok iem z  d. 27.  Pa źdz .  rozkaza
n o ,  ażeby  odes łać  do doinów tych wszys tk ich 
podof i ce rów i żo łn i e rzy  , k tórzy prawem z d. 
to .  K w ie ł .  powo łan i  by l i  do m ie ys c o we y  s ł uż 
by  weteranów.

W  f o c l i y .
, _ K r ó l  J e g o m o ś ć  Sardyńsk i  napi sał  po wyy -  
*cin £ .  K.  woysk  z P i e m o n t u  list następuią-  
° y  do C K.  Marszałka polnego  l i r .  B u b n y :  

® Mośoi Hrabio B u b n a l  Ostatnia kolomna 
° j s k a  p os i łk ow eg o  , które  J .  O. K. Apostol ska 
° s ć  oddał  Mi  pod r o z r z ą d z e n i e ,  wychodząc  
ł ych dniach z Pańs tw  Mt ich na no wo  oka

z a ł a ,  iak godna iest tak dob rego  mn iemania ,  
i akie  w  hażdem mieyscu 'miano o tein w o y sh u ,  
p on ie wa ż  pos tępowanie  i ego  by ło  w y ż s z e  nad 
wszelką  poc hw ałę .  P a m i ę ć ,  iaką ten oddz ia ł  
zos tawuie  po s o b i e ,  czyni  ino na ywięk szy  h o 
n o r ,  r ó w n i ę ,  iak i ego  prze łożonym , a naywię -  
cey  W P a n u  i J e n e r a ło m  pod W P a n a  rozka za 
mi będącym. Po czytu iąc  sobie za pr zy iemny  o- 
bowlązeh raz j e szcze  donieść C e s a r z o w i ,  Mo-  
iemu dos loynemu S z w a g r o w i  , o dobrem zacho
waniu s ię l ego  woyska , czyni  Mi  to s z c z e g ó l 
ną rad ość ,  że mogę  oznaymić W P a n u  , iak w i e l 
ce szauować umiem ciągłą t rosk l iwość  W P a n a
0 zachowanie  przyjac ie lsk ich s tosunków pomię
dzy J C K M o ś c i  i Meieini  Pańs twami  i o w e y  nie-  
p r zerwaney  zgo dy  panuiącey między wa lecz ne m 
woyskiem i mieszkańcami Moich  p ro w i n c y y .  Z  
tern zapewnieniem wyrażam oraz szacunek M ó y
1 Moi ę  przychy lność  i zawsze  B o g a  pros i ć  b ę 
dę , ażeby  W P a n a  Mośc i  J e n e r a l e  w  s w o i e y  
łask aw ey  op iec e  z ach ow ał .a

s S t u p i n i g i  dnia 18 .  Paźdz ie rn ika  1823 . f i  
1 K 1  r o i  F e l i x . a

N i e m c y .
K a r o l  X i ą ż ę  B r u n s  z w i o k i  od p ra w i ł  

d.  29. Paźdz ie rn ika  wiazd uroczysty  d o B r u n -  
S z W i g u  s to łecznego swoiego  miasta.

Dnia 1 .  L is topada  umarł  w A I t o n i e H e n -  
ryh Wi l he lm  G e r s t e n b e r g ,  weteran N ie -  
inieckiey poezy i  i l i t e r a t ur y ,  inaiący niemal  
lat 88.

K r ó l e s t w o  P o l s h i e .

—  Z  IParszaw y d. 2.  L isto p a d a . —
W  W a r s z a w i e  og łoszono  U k ł a d  h a n .  

d 1 o w y między Kró lestwem P o l a k i e m  a R z ą - l 
dem W o l n e g o  Miasta K r a k o w a  na d. 7 .  S i e r 
pnia r. b. zawarty  w W a r s z a w i e ,  w c e l a  
zwolnienia  ścieśnień z Pos tanowien ia  Namies t 
nika Kr ó le ws k i ego  z d.  26.  Listopada r .  z.  dla 
handlu Kr akowsk iego  w y p ł yw a ią cy ch .  Istotna 
treść t ego Układu iest następuiąca :

aW szys th ie  artykuły z obcych  hra iów , któ
re  we d ług  przep i sów  taryfy c e ł ł  do w p r o w a 
dzenia w Kró les two  P o l s k i e  są d o z w o l o n e ,  
p rzepuszczana  będą p rz e z  ustanowić s ię maią- 
cą Komorę  W c h o d o w ą  w K r a k o w i e ,  za op ła 
tą cła w c h o d o w e g o  i dopełnieniem p rz e p i s ó w  
c ł ow yc h .  Z  pod  tego przepisu wyięte  będą ty l 
ko a r t y k u ł y ,  k t ó r e b y ,  aczko lwiek  na teraz  d o  
wprowadzan ia  p oz wo lo ne  , następnie z band la  
prywatnego na w y łą c zn y  dochód  Skarbu  p r z e 
znaczone zostały.  —  C ło  konsnmowe  opłacane  
będz ie  d» Komorach konsuinowych W o j e w ó d z 
kich , j ednakże kupiec  K r a k o w s k i  p rzese łaiąoy 
tow ar  zagran iczny  do P o l s k i ,  złożywszy u*



Ko m o rz e  W c h o d o w e y  kaucyią w ęołowiźnie,  wy-  
równy ws iąc ą  cło hontamoueuin  , dosyć ,  gdy K o 
m orz e  honsoinowey przesz łe  kwit  Komory  W e h o -  
d o w e y  na takową kaucyią ot rzymany.  Ar tyhu ły  
zagraniczne  , od k tórych cło wc h od ow e  razem 
z konsuinowem na Koniorze  W c h o d o w e y  w K r a 
k o w i e  pobieranem b ę d z i e ,  w ys zc zeg ó l n io ne  
tą poiedyńczo  w  tyin Uk ładz ie .  P ło do m c a 
ro wy m  i wyrob om  rzeczy  wi śc ie  Krakowskim za 
pewnia  s ię wo lność  przeyśoia do P ^ o l s k i  za 
opłatą cła amowioną.  —  Ż y d z i  Krakowscy  i 
O k r ę g u ,  w pr z y zw oi te  paszporta i d ow o d y  o- 
pat rzeni ,  na cz aso wy  pobyt  do P o l s k i  p rz y b y 
wa jąc y  , u iszczać  będą po ł ow ę  opłaty z* Gelei t-  
•  zayny , na ż yd ó w  zagran icznych przep isane  
i d ozw ol ony  mieć będa przeiazd na wszystkie  
K o m o r y  Po l sk ie  na g ran icy  w o l neg o  miasta 
K r a k o w a  po ł ożone .  Z a  te korzyśc i  wo l ne  
Miasto  K r a k ó w ,  z powo du  strat p rzez  de-  
f r audacyie  soli od granic  Krakowskich dla K r ó 
lestwa Po l s k ie go  wynikaiacych , przysta ie ,  aby 
cena soli  w Okręgn  Krakowskim od d. t 5. S i e r 
pnia r. b.  aż do czasu trwania Kontraktu d z ie r 
ża w ne g o  w z g l ę d em  wy łączney  przedaży sol i  w 
hraiu wo lne go  Miasta K r a k o w a  t. i. do d. 1 .  
C z e rw c a  1 8 0 2 ,  7. l 5 Z ł tp .  za cetnar Ber l iński  
na 2 1 Z ł t p .  podwyższoną  b y ł o ,  za to R zą d  K r ó 
lestwa P o l s k i e g o  przyyinu ie  obowiązek p ła
cenia  do Skarbu W o l n e g o  Miastu K r a k o w a ,  
i ii ż nie 19.6,000 Z p . i a k  dotąd na mocy Kontraktu, 
a le  280 ,000 Zp .  każdego roku .—  Gdyby skutkiem 
rozporz ądz eń  wyższych  , dobrodz ieystwa  niniey-  
sze  dla handlu Krakowsk iego  kiedy eofnięte  być  
m i a ł y ,  dawnieysza  cena sol i  zwró c i ć  się m a . —  
Tary fa  c e l i  na produkla s u ro we  i wy ro by  hraiu 
W o l n e g o  'Miasta K r a k o w a  iest do tey Umowy
osobno dołączona .  P rzedmioty  wo lne  od cła
wp us zcz an e  będą do P o l s k i  p rzez  U rzę dy  c ło-  
t re  w l g ł o i n i i ,  B a r a n i e ,  K r a s i e ń c u , S z y 
c a c h ,  C i a n o w i c a c h  i w N i n c e  pod M o -  
d r z e j o w e m .  Ws z y s t k ie  inne płody cłn u le 
ga jące  tylko pr z ez  Komorę  W c h o d o w ą  Polską 
i g o  rzędu  w K r a k o w i e  nstanowioną,  do P o 1- 
s k i  wysełane  być mogą.  —  Ustanowiona b ę 
d z ie  Koinmissyia pochodzenie  p łodów  rozpozna-  
wia iąca ,  która kon iecrn ie  w zabudowaniu r/< czo-  
ney  Komory  W c h o d o w e y  Po lshiey  urzędować  ma. 
W s z ys t k ie  ponhta tego Układu,  wy l aw sz y  pnnkta 
p o d w y ż s z o n e y  ceny s o l i , w es z ły  w wykonanie  
z  d. 1 5. -W r z e ś n i a ’ r. b. , a sam Układ ob o w i ą 
z u je  do d. 1 .  Cz e rw c a  i 832s*

N a  ostatnich targach W a rs z a w sk ic h  p ła

cono za ko rz e c  żyta Z ł tp .  od 9 do 9 i g r .  22  
— J l ieczmrenia od 7  go 7  1 pól  —  owsa od 5  
do 5 i g rosz  s r e b r n y —  pszenicy  od j 3  do i(t
—  siana cetnar od 2 i gr .  10  do 2 i gr .  2 4  
s łomy cetnar 1 Z ł t p .  i gr .  24.

R  o s s y i a.
Donies ien ia  z P e t e r s b u r g a  o p i e w a i a ,  

00 następuie , pod d. 22 .  P a ź d z i e r n ik a :  »C*e-
sarza J e g o m o ś c i  spodziewa ją  się na p ow ró t  w  
dniach p ie r ws zy ch  naybl iż szego tygodnia.  W t e 
dy  także odb ędz ie  s ię uroczysty wjazd X i ę ż -  
n i c rk i  K a r o l i n y ,  która dotąd bawi  w G n 
o z  y n i e.

T  u r c y  i a.
D o s t r z e g a c z  W s c h o d n i  ( Spectatcur 

Orientu/) zawiera  w swoim uayn ow szy iaN ui ner ze  
z d. 3. Paździe rn ika  następujące  wiadomości  O 
sprawach Greck ich  :

„ I t a r a b o u r n o n  d. s 5. Września.4*
»Dnia  w c z o r a j s z e g o  z b l i ży ły  się do brz e 

gu  tu teyszego t rzy  statki G re c k i e  i zabra ły  
dwa  okrę ty  na ładowane  rozpukami  , 7 k tó 
rych ieden nszedt wszelako.  Z  tey strony w y 
spy  powstał  natychmiast wie lk i  tumul t ,  T u r c y  
g romadzi l i  s ię  p rzeszkadzać  G i eh om  w w y ł a 
d o w a n i a ,  l ecz  ci cofnęl i  s ię  natychmiast .  T u r 
cy żyią  teraz  z Grekami  w dobrem zachowaniu,  
i eżel i  ki lku Gr e k ów  z a b i t o ,  uczyn iono to w 
odwec ie  po tylu k rwa wyc h  wypra wa ch  wy k on y 
wanych prz ez  G r e k ó w ,  szcze gó ln . e  po n ieszczę 
ś l iwych  zdarzen iach  w  S a n d  e r  l i .  Kapudaa  
Basza , p r z y p ł y ną w s z y  nie  da wno pod t e ' b r z e g i ,  
skazał  A gó w czterech  na jznakomitszych  wiosek  
na zapłacenie prz ez  każdego z osobna i 5 , o o o  
piast rów , za to, że  nie  zapobiegl i  wspoumio-  
nemu zabóystwu.

W  S o i  o panuie dotąd naywiększa  zgoda  
i porządek.  Gd y  Ipsary ioci  wy lą dow al i  na ie- 
duo inieysce tey w y s py  , S c i o t o w i e  cofnę l i  s ię  
w  głąb teyże i donieś l i  o tym wypadku Baszy ,  
który wys ła ł  natychmiast oddzia ł  woysha na miey-  
sca zagro żon e  napadem. P r z y s z ł o  do u t s r rzk ' ,  
w k tórey  padło siedmiu Greków-.  Ws z e l a k o  
zabral i  i nwieź l i  z sobą powstańcy znaczną i lość 
inastyxa.

Z  dniem każdym pomnaża się nędza na 
wszys tk ich wyspach A r c h i p e l a g u .  Weso ł ość *  
k tórey  odg łos y  da wniey  s ię tam ro z l ega ły  z«- 
mieni ła  się teraz na ponnrą melanc l iol i i ą .  W s z y 
scy źyią wśród  żalu , niedostatku i boiażni  
wzdycha jąc  za odmianą rze czy .

(D o  tego  Nutnern G a z e t y  dołączony  iest L X Y I I f .  N u m e r  R o z m a i t o ś c i . )  

Ucdabcj ia , J .  B c n s y ;  Dru h ,  J .  F i l i e r a .


